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Bismo lo wychodzi codziennie oprócz niedziel i 
świąt uroczystych w drukarni S t a n i s ł a w a  

C i e s z k o w s k i e g o .

IMIONA RZYMSKIE 
Jntro Szymona, z Lipnicy.

P O N I E D Z I A Ł E K  17  L IP C A.

Zaliczenie na' trzy miesiące złotych dziesięć  
miesięcznie złotych cztery, numer pojedynczy 

groszy dziesięć.

IMIONA SŁAWI ANSKIE. 
Jutro Bolesława.
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Pogoda
Chmury D eszcz i  G rzm oty

W iadom ości zagraniczne.

—  P a r y ż  3  O C zerw ca.  —
Królaod dw uuastu  dni j o ż  n ie b y ło  w  P a r y ­

ż u  i przez  len czas  n ie  przyjeżdżał  n a w et  do 
W e r s a lu  i S t  C loud .  T o  za p e w n ie  dało po w ó d  
do rozchodzącej  s ię  m ięd zy  publicznością pogło-  
s H  o s łabości króla .  Zdaje s i ę jed n a k  p r z e c iw ­
n ie ,  ż e s ł a u  zdrow ia  króla je s tz u p e łn ie  po m y ś l­
n y  i tnoźua s ię  sp o d « iew a ć ,  że  Opatrzność  dłu­
g o  j e s z c z e  z a c b o w a  go  dla rodz in y  i kraju'.

X i ą ż e  N e m o u rs  opuści P a r y ż  w  p ierw szy ch  
dniach miesiąca S ierpnia ,  i uda s ię  do obozu  
P le lau  pod f iennes-  N a s lę p r ie  zw ied z i  on n ie ­
k tó r e  z a k ła d y  ja z d y  'w N orm and y  i i B r e ta n i i ,  
tu d z ie ż  s z k o łę  ja z d y  w Saum ur.  S ły ch a ć  t a k ­
ż e .  J K W y s o k o ś ć  odbędzie i nspekcyę  n a jznaczn iej ­
sz y c h  portów  Bretanii  i obóz pod L y o n .  X i ę -  

na N em ours j a k  s ły c h a ć  ma t o w a r z y s z y ć  sw n -  
jem u m ę żo w i  w podróży.

Oepeszą te l egraf iczna  z M arsyli i  donosi ,  ż e  
X i ą z e  Au ma le  p r zyby ł  l a m  w  d u i u  onegaaj -  
s zym.  * •> j

P an Rajmund  L a c a v e  L a p la g n e ,  na js tarszy  
sy n  minislra skarbu i p r y w a in y  sekretarz  s w e ­
g o  ojca umarł wczoraj nagle  w  kąpieli.  M iał . 
on dopiero lat Zó i do tychczas  nie  o k a z y w a ł  
s ię  w ca le  s ła b o w it y m .

R od zina  k r ó le w sk a ,  j a k s l c y h a ć  n i t  ma s ię

udać do zam ku E u ,  aby ta m  przyjąć  x i ę c ia  J o -  
inville  z j e g o  m ałżon ką  x i ę c i a  A u m a le ,  po ­
n ie w a ż  ci mają w  prost przyjechać  do N e u i l ly .  
X i ą ż e  A u m a le  chc ia ł  w  duiu w y j e c h a ć  z  A l ­
g ieru  do M arsy liii.

Do T ulonu w y s ła n o  r o z k a z ,  aby  o k r ę ty  l i ­
n io w e  Jem appes  i A lg ie r  udały  s ię  do b r z e ­
g ó w  hiszpańskich, dla bronien ia  f r a n c u z ó w  z a ­
m ie szk a ły c h  w  m iastach  n a d b r ze ż n y c h ,  k tą r e  
p rzystąp i ły  do pow stan ia .

E h o r ą g w ie  arabsk ie ,  przysłane  przez  x i ę -  
c ia A um ale ,  z o s ta ły  onegdąj przez  o f iceró w  o r -  
d y n a n so w e g o  k r ó l e w s k ie j o d o r ę c z o n e  j e n e r a ł o w i  
d o w o d z ą ce m u  w  gm achu in w a l id ó w ,  i z o s ta n ą  
u m ie s z c z o n e  w  k o ś c ie le .

Hrabia B r eso n ,  pose ł  fra n c u z k i  p r z y  d w o ­
r z e  pruskim , sp o d z ie w a n y  tu j e s t  w  tych dniach  
z  Berlina, i  ma p r z ez  d w a  m ies iące  z a b a w ić  w  
P a ry ż u .

Podróż  pana T h iers  do A n g li i  j e s t  już  sta^ 
d o w c z o  po sta n o w io n ą .  Ma on tam c a ł y  m ie­
siąc L ip iec  przep ęd z ić  dla zbierania  w ia d o m o ­
śc i  w z g lęd em  w o je n  m o rsk ich  N a p o le o n a  z  A n ­
glią-

G ie łd a  2 9  C zerw ca .  Kursa ren t  z n o w u  
n ie c o  sp ad ły ,  za  pow ód  podają nie nadejście  poczty  
z  Katalonii; p o n iew a ż  i z w y c z a j n a  poczta  z  
M adrytu nie  n a d e s z ła ,  przeto  w n o sz ą  z ląd  z e  
i  B iskaja  przystąp i ła  do p o w sta n ia .  Rząd miał
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o t r zymać  p rzez  t e l egr af  po twie rdzen i e  porażki  
1 Zurbana.

H I S Z P A N I A .
Paryż  3 0  Czerwca. Rząd  o t r zyma ł  nastę* 

pojące depesze te l egraf iczne:
1.  B ayona  27 Czerwca. P a l eo cy a  ogło­

siła proiuinciamienta  w  dniu 25  b. w . wojsko 
przystąpi ło do powst an i a .  Deputowany Obeje- 
ro zos t a ł  m ianowany  prezesem ju n ty .  J e ne r a ł  
A m o r  obją ł  dowó dz two  wojska  i gwardy i  n a ­
ród o w,ej-

2 .  Perpignan  2 7  Czerwca. Onegdaj  d. 
25  Cz e rw ca ,  Żurbano  cofnął się z Ignalada do 
Ce rvera .

M a d ry t  25  Czerwca. Panu je  tu wprawdz ie  
spokojność,  ale usposobienie j e s t  ponure,  i s t o ­
lica me  pr zedst awia  zwycza jnego  widoku.  Roz­
mai te  osoby,  klópe przez swoje  stosunki  z naj-  
znakomi ts zemi  p rzeciwnikami  s t r onn i c twa  aya-  
cuchos,  uważa ją  się za skompromi towane ,  c zę ­
ścią opuści ły nn as t o ,  częścią chow a ją  się w s w o  
ich mieszkaniach,  nikogo nie p r zy jmując .

Poseł angielski  pan As ton,  o t r zyma ł  z L o n ­
dynu polecenie aby w s t r z y m a ł  j e s z e z e s w ó j  od ­
j azd i pozostał  na swoje j  posadzie aź do k o ń ­
ca  te r aźnie j szego  przesi lenia.

Profclamacya Z o i l m i a  do ka l a lończyków 
mia ł a  niepodobać się minis t rom,  ponieważ  oni 
nie upoważni l i  go do p rzemawian i a  t onem tak 
po jedn aw czy m,  i udzielania w  imieniu re j enta  
taki ch  oświadczeń ,  j ak i e  ta prok lamacya  mieści .  
J e d n a k ż e  nic mu  nie powiedzą  wiedzą  bowiem 
ź e  j e go  pałasz  lepszy j e s t  niż  j e go  pióro.

Barce/ona  2 4  Czerwca w ieczorem . T u t e j ­
s za  ludność była dziś w wielk i cm pomięszaniu,  
bo mówiono że  j u t r o  rozpoczni e się bombardo­
w a n i e  mias t a  z  twierdzy  Mont juich.  Ale  nade­
sz ł a  w  tej chwil i  wiadomość o cofnięciu się 
Zu rban a  do Cervera ,  uspokaj a nieco umys ły ,  
bo j a k  s ł ychać  pułkownik  P r i m ,  k tó ry  zupełnie 
z a mk ną ł  Zurbana  w Igualada,  pod tym j ednym 
■warunkiem zezwol i ł  na odwrót  j e go  do Cerve-  
r a ,  że  on wyda rozkaz ws t r zym an ia  bombar ­
dowan ia  Barcelony.

M a d ry t  2 4  Czerwca. W c z o r a j  o t r z y m a ­
l i śmy tu wiadomość o powstaniu w  Seviili .  W  
dn iu  18 kiedy dowiedziano się tam o w y pa d ­
kach  w  W al e nc y i ,  zgromadzi ło się a j un l amieu -  
to ,  i nas t ępnie  wspólnie z  prezesem sądu ape 
Jąęy jnego ,  adminis t ra t orem a r cyb iskups lwa ,  dw o­
m a  j en e r a ł ami  wys luźonemi  i kilku znakomi t e-  
mi  o b y w a t e l a m i  udało się do j en e r a ł a  kapi t ana  
Cap ra t a l a ,  aby mu przeds tawić  źe cała ludność 
chce wy ko na ć  pronunciaroiento,  i  że żadna s i ­
ł a  nie zdo ł a  z n iw ec zy ć  t egopos t anowien i a .  Je*

ne ra ł  kapi t an  o świadczył  gotowość  oddalenia w o j ­
ska  j eś l i by  to p o s t a n o w i  okazało się powsze-  
chnem.  Naczelnik pol i tyczny,  k tóry świeżo  z o ­
s t ał  przez rząd mianowany  kw a t e rm i s t r z em ,  i 
i n t enden t  prowincyi  przystąpil i  do powslani a.  
Mianowano  j u n t ę ,  na k tóre  przezesa wybr ano  
b rygadi era  Dumiuiąuez.-  W  dniu 19 liczna ko n ­
na a r t y le rya  z sw o je m i  działami  wysz ł a  z k o ­
sza r  rozpędzi ła swoich o fi ce rów i p rzy łączy ł a  
s ię do powstania .  Resz la  garn i zonu sk ł ada jące  
s i ę  z dwóch bata l ionów i j ednego  s z w a d r o n u ,  
przeszła  także  do ludu.  J e n e r a ł  kapi t an  z Kil­
ku  of icerami opuści ł  miasto wieczorem.  Ju u t a  
czyni ł a  p rzygotowan ia  do roz sze rzen ia  dalej  
powstani a i miasto Ca rmona  j u ż  się p r zy ł ącz y ­
ło do niego.

Ten  wypadek utwierdzi  na tur a lni e  pow s t a ń ­
ców Malagi  i Grenady w  ich oporze .  Nasze  
wiadomości  z  Malagi dochodzą tylko do 16 b. 
m,,  W  tym dniu chorągi ew Izabel l i  ka taloń-  
skiej ,  obok por t retu Izabelli 11. r ozwin i ę t ą  z o ­
stała na balkonie ra tusza.

Do Grenady p r zybył a  w  dniu 17 kolumna 
po«ilfeowa l , 4 0 0 i u d z i  wyst ana  z Malagi tudzież 
inil icya na rodowa z ATmunecar  i Molri l .  Z  Al* 
mery i  w krot ce  j e s t  spodzi ewaną.  W  mie­
ńcie  leni zna jdowa ło  się 2 5 , 0 0 0  zbrojnych  a
l i czba  w o j s k a  s t o j ą c e g o  pod l e m  m i a s t e m ,  pod
rozkazami  j ene r a ł a  YnnHalen ,  z a l edwie  (locho- 
dzi do 4 ,00 0 .  Wi e l i  żo łn i e r zy  przernodzi i o  
do pows t ańców.  W  Jaen  w dniu 21 z r a n a  
zbuntowa ły  s ię cz te ry  kompanię,  k tór e miały 
pok ryw ać  komunikacyę z A n d u ja r  i z kas są ,  
chorągwiami  przesz ły  do pows tańców.

Kadyx  do dnia 19 pozost ał  w ie rn y m  rządowi .

— B elg ra d  2 l  Czerwca. —
Wu ks i cz  i Pel ron i ewicz ,  uda jąc  się z  r o z ­

kazu l laf iza paszy do Kruga lewa lz ;  wzięl i  z  
sobą s w o ję  b ro ń ,  a nawe t  sze ść  dzia ł ,  k t ó r e  
z zezwo leni em Po r t y  miały Serbom s łużyć ku 
obronie  Z niemi razem udało się do Kruga j e -  
wa l z  1 50 0  ludzi wo jska  serbskiego.  X iąże  
A! exa nd c r  Kara Gieo r- iewicz ,  udał  się do kla­
sz toru  N a k o m c z a . o  godzinę drogi od Belgradu.  
Dzień wyboru  x ięc i a  ma być p rzeznaczony  n a  
2 6  Cze rwca .  (Podług innych  na 3 0  C ze rw ca  
a  na w e t  2  L ipca . )

S T A N Y  Z J E D N O C Z O N E .

A 'ew Y o rk  15 Czerwca. P r z e z  t " zy  dni 
miel i śmy  w naszein mieście prezydent a  S t a n ó w  
Zjednoczonych  pana T ' l e r ,  po powrocie  j e g n  
x, Wi rgini i .  T u  pan T y l e r  ma l icznych p r z y ­
j ac iół  i s t r onn ików,  nie na l eży p rze to  dziwić  się
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ze  u wszys tk i ch  klas zna l az ł  bardzo Serdeczne 
p r zy j ęc i e .  Krótki  czas  swego  pobytu t u t a j ,  po ­
święc i ł  011 obejrzeniu rozma i tych  zak ł ad ów  pu­
bl icznego u ż y t k u ,  a między iuneini o lbr zymie ­
go dzieła wodociągu Coron pr zez  k tóry  miasto 
N e w  Y o r k  j e s t  t er az  obficie z aopa i ryw ane m w 
świeżą  wodę.  Dziś p r ezyden t  opuśc i ł  na sze  
miasto , i wyjechał  do Boston , gdzie t akże  z n a j ­
dzie p rzy j azne  p r z y j ę c i e .

IM4ZYIECHALI  D O  KRAKOWA.
Od dnia 14 do dnia  15 Lipca.

Bielska D omicell* ol» , Osla^owicz Bazyli,.Habrow-

ski Jan, Dembowski Ignacy ob., Milewski ob., Go- 
btat Ludwik, Jastrzębowski Józef, z Polski; —  
Matras Franciszek, Tumanowski Sergiusz, z  Prusa- 

W yjecha li z K rakowa  

Mabo Józef, Danner Fryderyk, Erouiewski Igna­
cy ob., Woiński Ignacy ob., do Polski; —  LwaruW, 
Ballabiń, G ritli, Urusow Ależandra ziętna, L ądecki 
W alenty ob., Majewski W ojciech , do Galicyi; —  
B ally, Heinrich ob., do Pruss.

D o u je ś ie a ita  I n ę i i o w e #

P i s a r z  T r y b u n a ł u .

W olnego N iepod leg łego  i  ścisłe N eutralnego  
M iasta  K rakow a i  Jega  Okręgu.

Podaje  do publicznej w iadomośc i ,  iż na ż ą ­
danie M ar y an ny  z Ł op a tk i ewiczów  Gebhardo-  
wej  w assys lencyi  i upoważnieniu męża  dz i a ­
ła ją ce j  w drodze  pe r t r ak t acy i  spadkowe  po nie- 
gdy Piot rze  Łopatk i ewiczu  spr zedaną  zost an ie  
kamieuica  w  Krakowie  przy ulicy Mikołajskiej  
pod L. 6 5 0  i 651 w gminie V.  M. K r a k o w a  
p ło ż o n a , a do sp a d k o b iercó w  po l ymże  P iot rze  
Łopa tk i ewiczu  i1 Wi k to ry i  Ło pa t k i ewi czo we j  
na l eż ąca ,  g r an i cząca  f r on t em na zachód z ul i ­
cą Mikoł a j ską ,  od południa z kamienicą pod 
L .  652 ,  od północy z kamienicą  pod L.  61 9 ,  
od wschodu z  ul iczką około k lasz toru Gródek.

W a ró n k i  zaś  l icytacyi tejże kamien icy  a , ra -  
czój dwóch kamienic  wjfednę z ł ąc zon ych ,  w y ­
roki em T rybuna łu  z dnia 2 4  Ma ja  r .  b.  u s t a ­
nowione  są nas t ępuj ące :

1 . )  Cena s zacónkow a  kamien icy  w  K r a k o ­
wie  przy  u l i cy  Mikołajskiej  pod L.  6 5 0  i 651 
us t anawia  się na p ie rwsze  wywołan i e  w sarn­
inie zł .  30 , 0 0 0  która  to cena s zacónkowa w 
b raku  l i cytantów na t rzecim l e i m i i i e  l icytacyi  
do 2 / 3  części zn iżoną z o s l a c c  i od tak zn i żo ­
nej  ceny l i eyt acya  na t ymż e  ' terminie r ozpo ­
cznie  się.  '

2 . )  Chęć l i cy towan ia  rnajacy,  z ł oży  na «<*• 
duirn 1 / 1 0  część powyższego  s za rónku  od z ło ­
żen ia  k tó r ego ,  dział  popierająca Maryąnnu  Geb* 
ha rd  jes t  wolną .

3 . )  N ab yw ca  zapłaci podatki  zaległe  do .skar­
bu publicznego za rok  ostatni  jeżel i  t akow e  na 
leżeć się będ ą ,  zapłaci  r ównie  koszi a l icytacyi  
na  r ęce  i za  kwi tem adw ok a t a  spr zedaż  popie­
r a j ą c e g o ,  a po zap łacen iu  t akowych  w y ro k  
dziedz ic twa o t r zyma .

4 )  Wide rkauf fy  zoz taną  p r z y  n i e ruchomo­
ści z obowiązkiem opłacania procentu 5 / 1 6 0  od 
da ty  nabycia  r a chu j ą c ,  j a k  rów n ie  r e sz ta  w y -  
l i cy towanego  szacónku pozost anie  p rzy  te jże  
nieruchomości  z obowiązk iem opłacania p rocen­
tu 5 /10 (1  także od chwili  na by c i a ,  a k tó ry  lo 
s zacóuek  na b yw ca  wypłaci  s t osownie  do a l a s -  
syf ikacyi i działu za  a s sygaacyą  s ądową .

5.) Chcący zao fi arować o ly4 część nad wy- 
l i c y t o w an y  s zacunek  w in ien  będzie  t akową  z a ­
cho w u ją c  formy p rawa  z ło ży ć  w  biórze pisarza 
T ry b un a łu  w go lo w iz o i e ,  inaczej  bowiem jego 
zaof i arowan ie  sku tku  nie o t r zyma .

6  ) Niedopełni ający k tó r egoko lw iek  Z w a -  
rón kow  l icytacyi  utraci  vu(Wim  i nowa  l i cyia -  
cya  na j ego  kosz t  i n i ebez p i eczeńs two , a  n igdy  
na  zysk  ogłoszoną  zos t anie .

Sp rzedaż  wsp omn io na  odbywać  się będzie 
na  audyeneyi  T ry bu na łu  W .  M. K r a k o w a  i J ,
0 .  w Krak owie  przy ulicy Grodzkiej  pod L.  f 0 6  
posiedzenia  sw e  odbywa jącego o godzinie 10 
rano  z a cz y na j ą c ,  za popieraniem a d w o ka t a  s ą .  
dowego  Adama  Gołember skiego.

Do której  to l i cytacyi  wyz uac za j ą  się t rzy  
t e r m i u a :

1. n a  dzień 12 W r z e ś n i a  1 . .
2. na dzień 12 Paźdz i e rn ika  \  1&43 r.
3.  nc dzień  14 Listopada 1

W z y w a j ą  się przeto na t a k ow ą  l icytacyą  
wszyscy  chęć  kupna  mający ,  tudzież w z y w a j ą  
się wie rzyc i e le  prawo r zeczo we  ma jący ,  abv  
się na  p i erwszym terminie l i cytacyi  s t awi l i ,  i 
p r awa  sw e  p r zy  u s t anowieniu  a d w o k a t a  pod
prek luzyą złożyl i .

Kraków d. 12 Lipca 1843 r.
Libr oicski.
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E  D Y K T .

Magi s t r a t  Król.  wo lno  handlowego Miasta 
Pod górza do powszechne j  podaje  wiadomości ,  
iź na prośbę sukces sorów ś.  p. Franc i szka  Ma­
słowskiego celem zaspokojenia  przysądzonej  t ym­
że  przeciw p. Win ce n t e mu  Milkowśkieinu s u m ­
my  12 ,000 zip.  mon.  s rebr .  w r a z  z p rocen ta ­
mi po 5 / 1 0 0  od dnia 2 4  Cze rwca  1839  zale-  
glemi  i aż  do dnia uiszczenia  suminy kapi ta l ­
nej  r a chow ać  się iwającemi, tudzież kosztami  e- 
X ekucyjnem i w' kwocie 12 fr.  15 X r .  K .  M. 
z a s ą d z o n e m i , spr zedaż  publiczna rea)nos'ć w  
t y m że  Mieście pod N .  kons  4 1 / 9 1  położonej  
p r a w e m  zwyc i ężonego  p. Wincen tego  M a k o w ­
ski ego własnej  w dwóch terminach mianowicie  
dmą  24  Lipca i 24  Sierpnia  r .  b. z awsze  o go­
dzinie 10  rano w  kancel lary i  tegoż Magi s t r a tu  
p rzeds ięwz ię t ą  będzie a to pod następująceroi  
w a r u n k a m i :

1.)  Za cenęi. wywo łan i a  obiera się kwo ta  
2 9 8 9  Zł .  Roń.  57  X r .  M.  K. j ako  cena w a r ­
tości p r zez  sądową de t axacyą  uznana  z tym do­
datkiem , że  w naznaczony cli dwóch  terminach 
rea lność  po niżej  ceny szacunkowe j  spr zedaną 
n ie  będzie.  ♦

2 . )  P rzed zaczęci em l icytacyT każdy  chęć  
kupna mający  lOtą  część ceny szacunkowej  na 
k sz t a ł t  vadium  do r ąk  kommissyi  l icytacyjnej  
z ł o żyć  obowiązanym będz i e ,  k tór a  na jwięcej  
da j ącemu w  c enę  kupna  wrach owa ną ,  i nnym 
za ś  l i cytantom zw ró co n ą  zos t anie .

3 . )  Na jw ięce j  da jący powinien w  dniach 14 
po s ąd o w em  uwiadomieniu o po twierdzonym ze 
s t r o n y  sądu akcie  l i ry t acyi  rcs z lu jącą  cenę k u ­
pna do s ądowego depozytu  z ło ż y ć ,  gdyż w p rze ­
c i w ny m r a z i e , na jego koszt  i szkodę  nową  
l icyłacya  wy p i sana  będzie.

4 . )  Po z łożen iu  ca łkowi t e j  ceny kupna  do 
depozytu  s ądowego  nowo  n ab yw ca  na w ła sne

żądani e dek re t  dz iedzic twa  do nabyte j  realn®- 
ści o t r z y m a ,  zos tanie  w  jej  f i zyczne posiadanie 
wprowa dz ony m,  a wszelkie  długi hypoleczne z 
niej e x  O /Jo  wy cx t abu !owaue  i na cenę ku­
pna przeniesione będą.

5 . )  Jeżl i by  się ta rea lność  w  oznaczonych  
dwóch  terminach spr zedać  nie miała ,  na ten 
czas  wierzycielom hypoteeznym celem ustalenia 
u lżywa jącycb  kondycyj  l i cylacyi  naznacza  się 
termin dnia 28  Sierpnia 1843  . .

6 . )  Wzg lę dem  bliższego opisu realności  jej  
c ię ża rów  g rh n l ow y ch  i hypotecznyc. i l ,  odsyła 
się chęć kupna mających do tutejszej  r eg i s t r a -  
t n r y  In b ul i i k assy  miejskiej .

O której  to spr zedaży prócz innych s t ron 
in t e r e s sowanych  t a k i e  n ieprzy tomna  i z  poby­
tu swego  me wiadomą wierzyci clka  hypoleczna  
p. W ik i o r ya  Klose,  tudzież wszyscy  k ló rych-  
hy p r a ^ a  realne do rzeczonej  realności  po w y ­
pisaniu niniejszej  l icylacyi  do ksiąg hypo tocznych 
p rzysz ły ,  lub k tó rymby  r ezolucya o n in i e j sze j  
spr zedaży uwiadamiająca  wręcz on ą  być nie m o ­
g ł a ,  z  tym dodatkiem uwiadomia j ą  się iż ony m-  
źe  k u ra to r  ad aclum  w osobie tu t ej szego o b y ­
wa te l a  p. Józef a  Kleber t  j e s t  us t anowiony.

D. M ishey .
E x  Consil io M agis t rat i / s  R.  l i ber aą .
Gi vi ta lis Podgó rze  d. 3  Juni i  1843 

(2 r . )  Serkow ski. n

W  d. 19 Lipca r. b.  o godzinie 9  r a n n e j  
w  kamien icy  przy rynku  pod L. 452  rozpocz n i e  
się spr zedaż pr cz publiczną l icy lacyą  r ó ż n y c h  
mebli j ako  t o ;  biór , zw ie r c i a de ł ,  s tol ików do 
g ry ,  s z a f , ko mo d ,  s t o łów,  k redensów,  i innych 
spr zę tów  domowych niemniej  para  koni ekwj .  
pażowych z  s zorami  tudz i eż  wóz  gospodarską

Doniesienie

W  biórze pocztamtu Król .  P ru sk i ego  u pod ­
pisanego dostać można losów (lo 88mej  Kró .  
P r u s .  klas syczue j  Lot ery i .

( I r . )  R ehefe ld .

W  domu pod L.  504  H otel de R ussie  z w a ­
n y m , w Krakowie  przy  ulicy Floryaóskiej  po ­
łoż on ym j es t  do wydz i e r żawien i a  lokal d o ln y  z  
na l eźącemi  doń piwnicami na t r ak tyern i ą  i ka-

prywatne.
—

w i a r n i ą ,  i z  pr^-wpm uży tkow an ia  z  konsensów 
dotyczących ^ y ^ w b ą l r z  oberży .  Do lokaiu t e ­
go ,  dos t arczony być  inoże jeźl t  dz i e r żawca  ż ą ­
dać  tego będzie,  zupełny  i nw en ta r z  sk ł ada j ący  
się z przyzwo it ego umeblowania l oka lu ,  k r e ­
densowych i kuchennych  u tensy l i ów,  nar eszc i e  
nakryc i a  na osób ki lkadzies iąt .  0  wa ru n ka c h  
dz i er żawy powziąść  możi ta wiadomość  od w ł a ­
ściciela mieszka j ącego w  hotelu pod N .  5.

( 3 r . )


